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Noc wenecka”; — Bellevne: dziś „Fikalski”, jutro „Fi- 
alski”. (8 wieczorem.) 


Wiadomości dworskie. Ogród żoologiczny: alios Bagatelą. (Otwarty codziennia pd 
a 


- 0-ej rano do wieczora, 
a zas z BW skr z AMA NOII * Lombard miejski: Gotówki w kasie Inmbardu doroxdani? na 
o Się rozdanie nagród uczennicom ins 


3 zastawy znajduje się na dzień dzisiejszy rs. 172 kop. 1—, 
wychowawczych i zakładów naukowych, zostają- 


życzki wydawane będą. Wykup i prolongata uskute - 
tych pod opieką J. C M Najjaśniejszej Pani. J. C. A się od 9-ej rano do 1-ej po południa i od 4-ej do 5-ej 
0d opieką J. C. M. A r 
M. Najjaśniejsza Pani raczyła przybyć na powyższą 


po południu.) 


roe iui -ej w południe z Gatczyny 
E a ada Log Z teatrzyków. 
któro własnoręcznie J. C. M. Najjaśniejsza Pani RZAĘ 


kdzieliła, odbyła si wśród lieznie zgromadzonej 
świty w sali auskalo. Po rozdaniu WAĆ 
a Wiono w sali koncertowej śniadanie, podczas któ- 
re zarządzający zakładami ROZA i 
jakowemi, pozostającemi pod opieką J. C. M. Naj 

Jaś jszej Pani, sekretarz stanu d. N. Parowa, 
wżuiósł toast za pomyślność Najjaśniejszych Pań- 


RZA całej Najjaśniejszej Rodziny. 
i KALENDARZ. 


Mnionn iś Wi dzimira. 

łowiańskie: Dziś Wita św., jutro Bu nania, 
to gromadzenia. Posiedzenie członków ZE aj 
rzy ochron Towarzystwa dobroczynności. ( ri Are 
gz twa na Krak.-Przedm. — 6 po południu.) — osła 
i ków sekcji II-ej Towarzystwa popierania p Kaka 
P . (Gmach Muzeum przemysłu i rolnictwa rd PEA 
aaa m.—2 po południu.)—Posiedzenie członków ya pa 
widrcznego, (Zabudowania bankowe, Nowogro 
Wieczorem 


tolni biednych dzieci do kolonij letnich. (Oboźna 5—1 po 
Ndnin.) 


i i fő i tu w Ma- 
| Yyy czystości: Zebranie w chowańców b. instytu a- 
neie (Kościół Św. Krzyża ua Krąk.-Przedm.—$rano,) 
iej ny VIll-ej przy ulicy Grzybowskiej 
dy % Jeneralna ochrony VIII-ej p ayskiej 
i 32-im przez delogo maayol członków Towarzys 
ryn i, łudniu. , y 4 
m A Pota: Wy nooo (Plac Ujazdowski—=od10-ej 
Bić do wieczora.)— Wyst. pa bys ec mira pruuk O 
; i o południu.) — 
NEA A (Krak. -Przedm. 3 15 —od 10-ej ra- 
Za 81 Po południu.) Er 
s ° i hód Towarzystwa opieki nad bi 
dj aas Bal locui ud dockhó (Dolina szwajcarska— 8 wie- | 
Prem 


Już trzy tygodnie walczą trupy prowinejonalne o 
byt w ogródkach warszawskich. i b 

Nie sprzyjała im zrazu pogoda, nie dopisywał re- 

rtuar. 
P Tan brak repertuaru jest piętą achilósową ogród- 
ków od lat kilku. Jak zawsze, stanęli dyrektoro- 
wie prowinejonalni i tego roku na bruku naszym 
bez sztuk nowych, a) 

Nietylko nie pozamawiali nie u autorów, piszących 
dla ogródków, ale nawet nie postarali się o nabycie 
utworów, uznanych przez znawców za dobre, 

Urządzili się oni dalekó wygodniej. - Oto przy po- 
minają publiczności warszawskiej sztuki „ograne”? aż 
do znudzenia, 'owe „Nitouche”, owych „Błaznów na- 
dwornych”, „Dou Cezarów”, „Fikalskich” i t. d; Je- 
dyna „Alhambra” wystawiła nową operotkę, „Noe 
Wenecką”, a w Belle-Vue oglądaliśmy „Pana świa: 
ta w szlafroku”, komedję czecha Bozdiecha. ę 

Ogródki czekały, na rezultat konkursu „płeba”, 
który właśnie prace swoje ukończył. Sędziów koi- 
kursowych żawiodły nadzieje, Z trzydziestu bowiem 
kilku sztuk nie można było przyznać żadnej nagrody, 
Jedną tylko, mianowicie „Walkę” p. Pawła „Kośmiń- 
skiego odznaczono i zalecono do wystawienia. e 

Lecz, oprócz „Walki” znajduje się na konkursie 
„Echa” mnóstwo materjału, z którego zreczny oló. 
wek reżyserski i „dobry nos dyrektorski mogą wy- 
łowić i przygutować niejedną sztukę, która „będzie 
„robiła kasę”, o eo przecież ogródkom najwięcej 
idzie. i 

Niechby sobie dyrektorowie teatrzyków odczyta- 
li starannie sprawozdanie komitetu „konkursowego, 
zredagowane obszernie, a znajdą niezawodnie po- 
żądane wskazówki. 
podaje z każdej nieomal sztuki, 
nos” rzecz „kasową”, sam bowiem 


AT. ZE Ła- 
: dzi edstawienie russkiej trupy r 
W try pore dzy Gubkin, jutro Prus; 
(Asy pule zawieszone; — Letni: dziś „Stryj i aynowine, 
y jutro Romeo i Julja” CB bw o. 
c, Anny Sofiriti);— N owy: dziś „Farinelli”, jutro „Nar 


iwko” s iu”. wieczorem.) `, ; 
cann Córki na wydaniu "dziś „Chrzest ognia”, jutro 


Teatrzyk. TA 8 ] 
SORY Wie m bra: dziś „Noc wenecka”, jutro 
, 


odgadnie „dobry 
komitet musiał 


TAMA | charki, wreszcie umieścił swą okr | 
| kanapce i po długiem, milezącem pykanin z cybu- 


p 
30) 
T I S | cha, rzekł mimochodem: p 
E W i e TA to, słyszę, Qzertwan wyjeżdża znowu do 
| kad T iała bardzo bujne brwi, byst 
; iewiczó Panna Marja miała bardzo ujne brwi, bystre 
Marję Rodziewiczównę, oczy i wiele stanowczości w rysach, Chowana bez 
gr. | Patki, oddawna była gospodynią w domu, z gotową 
ńozona: na kośkarcie „Kurjera war- | decyzją i z całem zrozumieniem śwej roli. | 
— Chyba się ojciec myli — odparła spokojnie, — 
Pan Czertwan powinien zostać w kraju. 
| (Dalszy ciąg.) — A po €07-—marudził stary, zajęty pozornie tyl- 
Czek li Marek chodził od telegrafu na po- Bo a koja tam karjerę gotową i pewny byt, a 
ali tedy, Marek chodz j AEA -| tu co 3 ] 
ezte lub siedział w salonie Jazwigły, admirując bra — Atu swe stanowisko i obowiązek— odpowie. 
i panne Marynię, gadających. ze sobą godsinami działa córka. 
la to moż y 34 widząc się codzień, po dniach — A to czemuż matce nie pomaga, w domu ni 
tal Nh feroni pojjowalł i nigdy nie słuchał, a tam- siedzi? , nie 
“ite nią krępowali się jego obecnością. „Panna Marja poruszyła się żywo, 
taj 


SZ tylko spytał brata, wieczorem, w drodze do N 

azdu; p kt 
tami m ztwoją spółką handlową z kirgi- 
mię CÓŻ tam z twoją Sp gi 


ągłą figurkę na 


Bawiące współczesna, uwie 
szawskiego” d. 1-go maja r. b.) 


ikt tam go o pomoc nie prosił. Zreszt 


wark, gdzie nie sposób się był tr ; 
NE: że dosyć zrobił dla 3 0 utrzymać, 
~ Nieċù ją pi e!—machnął ręką Kazimierz— czeniu. 
bo ja dziki Ady do dziczy wracał! Mnie jk 
i gaiki, miły brat! Szukam posady, bo to, el Co? 
śnięhy się wypadało! Źle samemu na świecie! Co 
~ A pewnie—potakiwał Marek roztargniony, 
980 samego dnia stary Jazwigło zaszedł, niby | 
eo P Badkiom do pokoiku odr zac od pytania, n g, o dziwnego, że wiem—odparła spokojnie— 
apio będzie na obiad. Potem zagadnął o = | pan Kazimierz jest otwarty i do nas się przy 
Migas, 0 sklep piekarza, o uczciwość Agatki ku. SZQBOCZĘ, | Sisi 


ciebie możną o wszystkiem się dowiedzieć 


ka straciła jego kapitał i oddała zrujnowany fol- 
ii Sądzę, 
rodziny, gdy to zniósł w mil- 


7, Aha, to tak! Nie wiedziałem, Dobrze, że od 


Wschód księżyca o godzinia 
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Ze streszczeń, które komitet | 
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OGŁOSZEW! A. 


: Ne 
aA , 
Wyczajne i mało Ł 
szenia w dodatkach porannych 
się. 


gioszenia i prennme 
przyjmuje kantor codziennie = 
eJ rano do 8-ej więcz . w nige 


minut 27 r. taz 
0w- : Sylwerjnsza Papieża. 


sli inne wzelady L. n 
yślłi inne względy, musiał uważać na war. 
tość literacką i artystyczną nadesłanych utworów, 

daje się, że się ogródki nareszcje ruszą”, gdyż 
niektóre z nich zapowiadają w najbliższej przy- 
szłości różne nowości, a „Wodewilść wystąpił wczo- 
raj z premierą. 

P. nę! hrir Zaręba napisał komedję w ezte- 
rech aktach, nadawsz jej wiełe obiecujący, pięk 
nie brzmiący tytuł: „Chrzest ognia”. Kogo jednak 
chrzczą i jakim ogniem, trudno się domyślić z treści 
sztuki, chyba że owym ogniem jest ciągła na sce- 
nie strzelanina. 

Pokazał nam p. Zaręba znany już do przesytu 
Wojnieza, właściciela By. 
znajdującego się w przededniu 

Autor życzył sobie, aby publiczność sym - 
patyzowała z Wojniczem, ale publiczność, patrząc 


narzekania, może tylko zapytać: dlaczego dopuści- 
łeś do subhasty? Typ ten, powtarzający się od pe- 


Intrygę komedji p. Zaręby stanowi miłość córki 
Wojnieza, Zosi, do młodego lekarza, Zygmunta. 
Młodzi miłują się gorąco, a posądzają o obojętność. 
Jemu zdaje się, że ona kocha się w innym, jej tak 
Samo.. Ztąd> sceny kawe, nieporozumienia i t. p. 
stare sztuczki teatralne. 

Rzecz wydaje się w końcu i Amor trjumfuje. Nu- 
ma dostaje swego Pompiljusza, chłopi tańczą, śpie- 
wają i zasłoną zapada, 

N iema w tej komedji ani jednej sytuacji komicz- 
nej, pominąwszy szablonową wymowę pachciarza i 
nięfortunnie naszkicowanego Łukaszka, niema w jej 
scenach lirycznych prawdziwych łez, 
tycznych dramatyczności. Chwytający co chwila 
i na każdego za strzelbę p. Wojnicz, robi wprawdzie 
wrażenie komiczne, ale w rozumieniu, którego au- 
tor prawdopodobnie nie miał na myśli. 


akty połączone są tylko luźnemi węzłami. 
Należy wątpić, czy „Chrzest? będzie dla p. Zą- 
ręby chrztem autorskim. 
T. J. Choiński, 


a 
— Uhm, czemuż, kiedy do nas, 


da otwarcie? 
— Pogada i z ojcem—uśmiechnęła się lekko 


a 


że mną nie poga- 


| niech tylko sobie trochę mowy przypomni i dosta - 


nie posadę, 
aS Aia pogada, ręczysz? No, to poczekam, kie- 
Uspokojony stary dźwiznął się z kanapy i 
g udał 
się na spocz nek pogładziwszy na pożeguanię elő: 
veiri pujdzini to byli zakuci. Nie marno- 
wali s a: rozumieli gi i 
WA: w na frazesa, ale rozumieli się wyśmie- 
Nazajutrz bracia stawili si j ini 
Mikir hah $ 0 zwykłej godzinie. 
azimierz trochę czerwieńszy i wóselazy: Marek 
znudzony, trochę posępniejszy, 


prawnika, 


— Dzień dobry, Marku!—odrzekł fiegmatycznie 
© Podarz. Umiesz ty po angielsku? 

— Nie, a po eo? i 

— A toż to amerykany, to jakoby angielczyke, 
Bo i list po angielsku. 


— j ist? : s. 
cir Kodea aRar go szukam. Rozbieram dziś 


omarów z Molem. le tych papierów spe 
SAFa m masz list, ale zawołaj chyba Maryni, Dó 
my obydwa nie do angielszezyzny, 
Marek spłoszył czułą parę w salonie, 
rja wstała natychmiast na wieść tę tak po 
obce jężykj alowym wydziale niegdyś sadja 
wał obce języki, ofiarował się też z pomoce 


(Dalszy coisg naaząpi.) 


a w drama- 


ie mą listaż—spytał, wchodząc do gabinetu ~ 


8: | 


WIADOMOŚCI BIEŻĄCE: - 

= Praw. wiest, PANA hastępiijące Qzupółnie: 
nić przepisów o .stempln od asekuracji ogniowej: 
„W tych wypadkach, kiedy asekuricja zostaje prze- 
rwana przed oznaczonym terminom i kiedy osobie, 
asekurującej majątek, zostaje Pwfótone premjumń 
na żasadzie przepisów  asekuracyjnych, stempel 
państwowy winien - być również zwrócony za cały 
czas od przerwania asekuracji do termiñů, piźyczem 
zwrót liczy się ża tałkówite miesiące. 

== Na kolei nadwiślańskiej tabor rithomy pð- 
większony ma być o 800 wagonów towatowych, któ- 
re w ćżęści zbudowałić być mają w warsztatach 
głównych, m 

= Bida zarządu kolei nadwiślańskiej, mieszczą- 
ce się w pałacu kc przy ulicy Mażowie- 
ckiej, niezadłigo przeniesione być mija 
dziej; wydział zaś 
na Pelcowiznę. 


== We wtorek, © czem już donosiliśmy, rozpóczą: 
ły się roboty kanalizacyjne w ul. Piwnej, wskutek 
czego przejazd przey tę ulicę jest niemożliwy. Po- 
nieważ równocześnie prowadzą się roboty w ulicy 
Świętojańskiej, w. której także wszelki ruch kołowy 
jest wstrzymany, przeto w razić pożaru nie byłoby 
przystępu do całego równoległoboku, otoczonego po- 
wyżej wymienionemi ulicami, oraz placem Zamko- 


ma 
į 


gäziėiii- , 
gospodarczy przeniesióny będzie 


wym i placem Zapiecek zwanym, gdzie znowu ' 


wszólkie wolne miejsca zawalono materjałami, po-! bi 


trzebnemi do budowy kanalizacji. Mając to na 
względzie, polecił p. oberpoliomajster, aby roboty 
kataliza ojis w ul Piwnej tak długo 
poczynane, dopóki w ul Świętojańskiej nie będą u- 
kończone, aby w tem sposób choć z jednej strony 
przystęp do domów dla straży pożarnej był zape- 
wniony, i rF 
= Wczoraj na posiedzeniu wydziału kasy póży* 
ezkowej w warszawskiem Towaczystwie dobroczyn- 
nosei przyznano 31 osobom pożyczki w sutnie ts, 
4,556; najniższą pożyczkę przyznano ra. 24, najwyż- 
szą rs. 300. Odmówiono 4-+em osobom pożyczki 
z powóda: mieprzedstawienia odpowiednich po 
czycieli. Na posiedzeniu administracji ogólnej, vő- 
wnież w Towarzystwie dobroczynności odbytóm, 
postanowiono kosztorys, sporządzony przez budo- 
wniezego Adamczewskiego na budowę kurytarza 
i schodów kamiennych w gmachu Towarzystwa do 
wysokości rs. 11,000, przyjąć i wyjednać zatwier- 
- dzenie centralnego zgromadzenia, w tym celi zwo- 
łać się mającego. 
== Dziś rozpoczynają się egzamina w instytucie 
głuchoniemych i ociemuiałych, Jutro, o godzinie 
4-ej, odbędzie sią 6gzamin z muzyki. Na popis ten 
przybywa zwykle: liczna publiczność, tembardziej, 
iż wejście dozwolonem jóst, jak o tem juź donosili- 
śmy, bez biletów. 


zz Nowomianowanńy inspektor rządowy kolei że- 


sunaa 


laznych w Królestwie Polskiem, p. Watkin, przy» 


jechał do, Warszawy, 


NA TORZE. 


Bardzo zacne to było towarzystwo. 

Siły poważne, co nieraz zabłysły już chwałą i ta- 
kie, którym przypadło reprezentować state zasługi 
domnu—a środki również Weale pokaźne, bo ogółem 
blisko 6,000 rs. na dzień wezorajszy przypadło do 
rozegrania l 

W skutek zatom okoliczności powyżej przywie- 
dzionych, jako też wielce przyjaznego usposobienia 
tam, w górze, zkąd idą „wskazówki meteorologicze 
ne”--mecting udał się całkowicie. 

Zaraż pierwsza rozprawa owładnęła nerwami wi- 
dzów i—rozumie się—tembardziej graczy. 

Ciekawy to bardzo duet. '„Provence” (znana 
z energji córka panny du Plessis) i ztęczny (jak 
magik) Bosco—przy akompanjamencie „Cigaretty” 
p. Niemcewicza, która kształtami swemi przypomi- 
na raczej cygaro hawańskie niż papierosa, 8po- 
rze o nagrodą „Concordy” (rs. 500), 'na którą zapra- 
cować trzeba było przegalopowaniem 2.ch wiorst, 
prym wzięla z miejsca (oczy wiście!) aadobna „Pyo- 
vence” i utrzymała się ua wysokości zadania do 
końca, jakkolwiek. „Bosev” nsilnie i baraże niebez 

iecznie "wyciągał szyję po paltzę pier*szeństwa. 
W 2 minuty 80 sekund „Provence” wzięła metę, 
mając za sobą „Bosca? o 2 konie. Za niemi w nie- 
wielkiej odleglości przybyła „Cigarette? na świad- 
ka tego, co się stało, 

A stało się w rezultacie niewiele, płacono bowiem 
w toęalizatorze zaledwie T re, 50 kop. xa rubla, pe- 
wie zonage Chyżej irjamfatorce 


| 


nie były roz-, 


poz 
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== Maksymiljan Lebensbaum, warszawianin, _do- 
któr módycyty uniwersytetu berneńskiego, po złó- 
żeniu egzaininu państwowego w Dorpacie, katwier- 
dzońy został w sfopniu doktora, 

tE Teatr tusski, 

W dniu weżorajszym na scenie teatru Wielkiego 
dańe było przez goszczące Ww naszóm tnieśćie towa: 
rzystwo artystów dramatycznych teatrów Cesar- 
ig w Petessburgu jedno z ostatnich przedsta- 
Wien. pr J 

Odegrano dwie komedje: jednoaktową, Paillero- 
na, p.t: glskierka”, przełożoną przez A; Ns Ple- 
szóżójewwa, a hastępnie trzyaktową „Dziwny zbieg 
okoliczności”, pióra A. R...na. 

W piórwszój, ku zadowoleniu widzów, występo- 
wały panie: Wasiljewa; jako Wiara  Pawłówt 
Astalcewa i Czystiakowa w roli Olesi; chrześniaczk 
Astalcewej,: oraz, p. Korwin Krukowski w roli Mi- | 
chała Aleksiejewieza Runina. 

Treść następnej odpowiada tytułowi, bohater 
jej bowiem, Grzegorz Dymitrjewicż Wojewódin (p. 
Czórnow), ustawicznie walczy z najrozmaitszemi 
zbiegami okoliczności, i 

Zebrana w teatrze publiczńość 4“ entuzjazmem 
przyjmowała panią Wasiljewą i p. Warlańtówa. 

P. Czernow, oraz panie Aleksandrowa i Czystia- 
kowa również zbierały oklaski, 

= Posiedzenie. 

Dziś.i jutro, 0 godz. 2-ej po południu, w lokalu 
Towarzystwa popierania przemysłu i handlu odbędą 

narady członków sekcji 2-ej. 

Sa porządku dziennym znajdujemy: 

odczytanie protokułu ostatniego zebrania; 
sprawozdanie z podróży za granicę, celem pozna 
nia hodowli nasion; 

sprawozdanie delegacji słównikowej; . 

wniosek w sprawie oczyszczania soków, óraz in- 
nych doświadczeń i spostrzeżeń, robionych podczas 
kampanji 1887/8 r.; 

rzecz o reparacji Stefen'a; 

sprawozdanie stacji glównej meteorologicznej; 

o kasach oszczędności przy fabrykach; 

o ubezpieczeniach ogniowych; 

o utworzeniu kolekcji typów cukru i o wypad: 
kach kalectwa robotników w cnkrowniach; 

o potrzebie szematów do prowadzenia rachunków 
fabrykacyjnych i laboratoryjnych; 

o środkach co do wydawnictwa dodatku do dzia- - 
łu cakrowniczego przy Przeglądzie technicznym; 

wybór sekretarza sekcji. 

Spodziewany jest liczny udział przemysowców i 
pracowników fabrycznych. 


== Z wystawy inwentarza, 

-7 programu zabaw zapowiedzianego na dzień 
wczorajszy, wypełniono tylko jeden numer, t. j. o- 
prowadzanie wokoło plaou koni i bydła rogatego. 

Popis welocypedystów nie przyszedł b skatku 
z powodu niestawienia się sportsmenów, 

Proszeni jesteśmy o żanotowanie, że w dziale 
przedmiotów konkursowi podlegających, p. Edmund 
Chrzanowski, oprócz listu pochwalnego otrzymał 
także medal bronzowy za klatki dla psów i drobia. 


Proszę teraz należycie skupić uwagę. Trzy zna- | „Hetman” wyzwolił się od konkurencji , „Znicza”, 


komitości tegorocznego sezonu wychodzą na tor u- 
str się o nagrodę „specjalną głównego zarządu 
stad rządowych” rs. 8,600: Gra soy Gracjan”, 
Kronenberga „Mohort”, Mysyrowicza „ ofisto”. 

Zagajł rozprawę okazały „Gracjan”, za którym 
pomknął „Mefisto? i tuż poważny „Mohort”. Na: 
2 wiorstacł 183 sąźniach biegu, dó połówy. mety, 
dwaj ostatni parę razy trządzali szufladkę na ty- 
łach pomykającego „Gracjana”. Od połowy dopie- 
ro „Mohort” na stałe zajął drugie miejsce i wyto- 
czył bój „Gracjanowi”, który jednakże wytrwale 
obstawał przy zamiarze żwycięztwa. 

Tak było aż do słupa (tego żałobnego), pó za któ- 
rym Mohort wyszedł na czoło i wśród gorącej wal- 
ki pokonał przeciwnika o pół konia. „Mefisto” wy- 
szedł tym razem na trzeciego laureata, w gonitwie 
tej albowiem trzy są nagrody: rs. 3,017, rs. 438 i 
rs. 1121/,. : 

Emocja ta trwała minut 2 sek. 43, a wygrywają; 
pa w totalizatorze dała za każdego rubla po rs. 

kop. 10. 

Dwaj renomowani już szermierze stajni Dobrogo- 
sta: „Znicz” i „Brzask” stanęli następnie do walki 
z „Hetmanem” hr. Potockiego o nagrodę imienia 
Józefa hr. Zamoyskiego rs. 1,000 (Handicap). Była to 
jedna ż historycznych batalij tegorocznego sezonu. 
Po chybionym dwakrotnie starcie poprowadził go- 
nitwę „Brzask”, dosiadany przez Guillama, pod- 
ozas gdy „,Zmiez” pod Whitem wiódł astawieżny 
spór z „łletmanem”, starannie utrudniając mu grę. 
Jakoż protekcja ta starszego towarzysza dłago była 
skuteczną i Gzielmomu „Brzaskowi” świtało prawie 


pewne awycięztwo! Atoli od ostatniego narożnika | 


Né 164 | 


Kilka okazów x-żywego inwentarza wyeofano już 


ż Wystawy: l 

Na dzień dzisiejszy zapowiedziany jest konkttfś 
kucia koni, do którego się zgłosiło 4+ch ćżeladnikóW 
kowalski l 
W aig jutrzejsżym będą rozdane wystawcofł 


i 
Po skończonej wystawie kolej 6lekttyczna póz” 
stanie w ruchu przez dni 14, nadto hrządzońe będą 
nA plan wystawy igrzyska lądowe: 
Nagród za okazy psów i drobiu jeszeże nie ogłó 


zono. 
żę dniu wóżorajszym zwiedziłó wystawę 2,000 
o 


b. 

Komitet wystawy inwentarza nie gzezędzi zabióż 
gim, aby urozmaicać program żabaw popołidnio= 
wyć 


Jitro, 6 godż. 7-6j, odbędzie się na wystawić 
rallyr-papers, urządzony staraniem hr. Alek Borga 
Do popisu zapisało się jaź kilku gentlemenów. | 
Rozrywka ta będzie nader zkajmtijąca; albowiófń 
wezmą w niej udział konie wierzeliowe, anąńe nd* 
pią sportowej publiczności ze spacerów w alejach; | 
rzeszkody unormowane są stosownie do sily ko* 
nia średniej wartościa ; | 
Žapisy przyjmowane będą prżeż dzień dzisiejszy 
w Waoejasji wystawy, jutro zaś rano odhbędzić się 


próba. i 

Ceny wejść na miejsca główne będą prawdopo* | 
dobnie w sobotę z powodu tej zabawy podniesione, ` 
posaónajii zaś jest, aby jaknaj więcej jeżdzców wżię* 

o; w niej udział, przyczyni się to bowiem do oży« 
wienia uroczystości, 

e= Nieporządek. 

Na skutek naszej uwagi, wczoraj już mniej osób 
korzystało z pośrednictwa usłużnych fuktorów przy 
realizowaniu wygranych na totalizatorze. 

Byli jednak i łatwowierni, ż których większość 
zanosi znowu zażalenia... 

Słyszeliśmy, iż w następnych wyścigach przy kās | 
sie wypłat ma być urządzony posterunek policyjny, - 
celem niedopuszczania do okienka wyzyskiwaczy 
i przestrzegania porządku. 

błuszniel... 


= Lodownia akcyjna. 

Grono drobnych kapitalistów zawarło umowę 
w sprawie założenia „pierwszej warszawskiej lodo* - 
wni akcyjnej,” ' 

Przedsiębiorstwo rozpocznie swą działalność nið- 
bawem. 


= AŻ trzy kontrole. 

Zarząd tramwajowy zabezpieczył się przód, moe 
żliwemi nadużyciami tak ścisłą kontrolą, jakby pu% 
bliczność warszawska składała się z ludzi, dybią: - 
cych na majątek Towarzystwa belgijskiego. 

Na wielu iłajach, a zwłaszcza pomiędzy placem 
Trzech krzyży i Zamkowym, operuje aż ttaech 
kontrolerów. 2 

Kontrolerzy owi co kilkaset kroków przeglądają 
i drą bilety, a conajważniejsza, niepokoją ustawi- 
cznie pasaźerów, doprowadzając bardziej nerwo* ` 
wych do irytacji. 4 


a 
kierowany wprawną ręką Connora, przed samą m6* 
tą zaćmił promienie wyczerpanego ną siłach „Brza- 
ska”, bijące go o pół konia. 

Trzy wiorstową przestrzeń odrobiono w minut 3 
sekund 45, gracze zaś, którzy położyli zaufania 
w renomie „„Hetmana”, jako bieguna dystansowego, 
wydobyli z otchłani totalizatora po rs. 3 kop. 70 
ża rubla. j 

W czwartej gonitwie o nagrodę czerniakowską 
rs. 500 ubiegało się 4 współzawodników. Zdobyła 
ją łatwo, bez walki, Madame de Cossć p. Grabow* 
skiego, przebiegłszy 1 w. 255 sążni w minutę se* 
kund 28. Drugą przyszła „Gipsy” p. Józefa Poto- 
okiego, trzecim był Kron-Princ z Janowa, ostatnią 
moczydłowska filigranowa „„Rebecca”. | 

Kto za waleczną Madame trzymał rubelka, otrzy- 
mał wszelako tylko 50 kop. nadwyżki, była to bo- 
wiem faworytka ogółu. 

Piąta z kolei „nagroda m. Warszawy” (300 rs.) 
miała tylko dwóch konkurentów. Jest to dwuwior* | 
stowy bieg z czterema przeszkodami—dla panówe 
Ruszyli składuie od słartu pp. Komierowski na 0* 
gierże p. Mysyrowicza „Hardym” i p. Rzewuski na * 
klaczy hr. J. Potockiego „Sarbącane”, Ten drugi 
paa oy bez trudu. Wyscig trwał 2 minuty 42 nosli 
kund, a 20 kop. zarobił, kto stawiał za „Sarbacane » 

Nakoniec oficerski wyścig o nagrodę Towarzy* ` 
stwa rs. 400 wyprowadził w szranki na trzywiorsto” 
wą gónitwę z sześcioma przeszkodami „Czajkę” bar 
roia Wrangla, „Minutę” p. Niłowa (obie jeżdżone 
przez samych właścicieli) i „Szeldę” É Wyczesław= 

p. Oleniczem. Ta ostatnia prowadziła 
ustępując następnie pierwszeństwa „Mi“ 


d 
bieg ukężó; 


t cokówiek eńer: 


- Uryby nie było dobře ztńniejs wiek 6a 
aię, 4 Vaig kósyć — upfżejmość d publiczności?... 


= Niendany figiel. TE a, rego 
Do ódnegó H dyiektorów teatrzyki Pa 
zę osi się nieznajomy ara) pm” Casha ć 
minia czteroaktowej komedji porygiia fzópiśańia 
rzetlsiębiórea Sztukę przyjął i PETE 


l oddał reżyserowi. : ; 
e koś tąt6, zaraz 4 jerwszej próbie jeden po 
ar 


sżych aktorów objaśnił dytóktorś, i sztuka, do- j 


słarczona przéz pomysłówego fnłodzieńea, pa aj 
Chem innem, jak tylko, odpisem z kome 4 y: 
W tefiidoh Wkirszawwskich przed AWAdziE a S kaza 
„Mnienitiiiy åütof tważał za stosównó p 
8lę więcej... Yi 
= 5 2 : i | a TETE 
Samóbdjń, Kity, jak doródlifm 6 tab 4 mera powgzr 
kozice Kurjero odehrak gabi ż róg GRAN sgiu 
i rh si OjaMÓWSKŁ ... ef pod rem 
pè NIESYBYWM Bi k przy tlicy Nowomiejskiej pod nrem 
ym. i ; , bnionjy 
Ri Í N ardżó ranó z dómi. fożdra 3 
MT jo pokoj am wykonakie sńinóbójczego Żnfńa 
tku, którego też dopełnił, 


KOTAN AMA. 


l 
a o oikia | handlu odbbódzie się, positi og: 
członka atoi Tll=ej.. Porządek dnieiny zawierić 1) od 


w sprawi ły przemysłowej Z 
2) ie szko NA my j 


isss y mE | W arzo 
— Spróstowanit,+=W podanej przez, HAB wiąędomośći w nrz 
161-ym Kupera, ò herio rs. 1% na kościół Św. Więc Ir 
Zamiast wydrukowanych inleży czytać wyrazy: m Woj- 
de- przez pana Ignacego Jórskiego Od g.p. Pó 

towskiej. - TS 


m_n a. 
= Książka dó nabòżėñstwa znaleziona dnia 11-g0 
n parku oidnkowakiiń i portmonetka zidleziona yczki 
y, M. w ogrodzie Saskim, są do odebrania w kantorz 

4 udowodnieniem własności. 


Nel zp > 4.8 %*%* 


TS. p. Antoni Jan Hollak, był 
fae Dw NoworAleksaudrji) nastopi 6 komisatz leśny guber- 
jituberskiej, umarł dnia 13-go 1888 r. w Białej © zh 
Drzężywszy at 67. Zmarły cieszy! się uznaniem, jakó dobty 
Pedagog, zacny obywatel Kraju i żdolny leśnik. 

we jego pamięci. 


Naboj idabo żałobne odprawione będzie w kościele Wanye 
Baj Święty ch RO obawie, dnia 16 czerwon, 0 Tory 
"ej rano; 


Av Earl Begi, obywatcl miasta Warti wy, Paing? 
Wsz ogu. w dniu iei czerweń 1888-80 rokü, przeży 


węży ląt 60. W smutku pogrążona wdowa aaprasza kre: 


óre się 
tych i życzliwych na wyprowadzenie zwłok, kt m 
w gdzie v ODAVA ÁIN pir ulic Mazowiecki pah rA 
5! 15.ym użerwca r. b., t0 Joes Ta piate oag 


„EW sób ost dnia 16-g0 czerń r. b. jako w wi- 
gijo ktuienih © = ze Bucewicza, odbędzie się nabo 


nucie”, a z kolei i „Czajce” która przed motą wyda- 

uporozy wą walkę przodującej klaczy. archi 
atali zachowała dość zapasu sił, aby w ję nie 
Chwili vnowu się odsadzić 1 otrzyma zwyć sk 
za które zwolennikom jej wypłacono pô fs. 1 Kop. 

m rubla. 

0 , * a 

Mamie Caloris, że korona stworzenia jaśniała 
Świetniejszemi jeszcze niż dotąd brylantami? 4 

By łoby to kłamstwem, Czy; mówiąc specja p e 
do danej okoliczności, kaczką dziennikarską. 4 o 
Nasze piękności są zawsze najpiękniejsze i jeden 
dzień względem drugiego wie może stanow! 
nicy, 

o R parasolek było jednakże najwięcej. 

Odeszliśmy zadowoleni i—zbidowani „0. 
horz to nie dosyć: odeszliśmy paee uczuci 
o y 


Niech cię nie pali krokodylowa łza, jaką ci ofia- 
r i j iedzielnej. 

Wano po maiemanej klęsoć oliwę jabiońcy, któ 
maj zono zostać zwycięzcami, wysz 
eiai anM ee honorem; wezorajsi pięciu (ua 

SZEŚĆ potyczek) dają oi laur niewiędpący. , i 
Albowiem za sprawą ich dziejopisowie ayien 
dzi jako dotąd w 99.ch gonitwach tryumfowa o 
lt faworytów, 00 zaiste wiernych twoich powinno 
ronió od spłukania”, zaś ciebie proróczy mężu 
k szlachetnych przyjaciół, którzy taleyrandowskie 
Określenie mowy dyplomatycznie stosują w druku. 
Pennyles. 


GLS re 


bark południu, na cmentarź WYZNANIA awangelicko agro 


© KURIER WARSZA WSK i= Dila jö ózerweń 1868 fs 


‘| wet w razie, gdyby wybór ten wypadł na korzyść 


4 


M 


żóństwwó w kośćigle Wszystkich Świętych, 6 pódzinić 10-6] 
zrana, na które pozostała żona Ž Byte żAprAsZć ftównyć 
i przyjaciół ; „ =1869— 
+ W dniu 16:yh ©ż8tWEA r: b; tó jest fr 60bótj, 6 godzi: 
nie ft+ej żrina, jako w dżień pogrzebu & P. 
Hórwatta, obywatela ziemskiego, źMharłego.Y 
życia W gibernji mińskiej, powiecie rzeczyćkim, u 
swym Barburów, śdzić też w grobach řoódzinh ch póchowa= 
ny zostanie, odbędzie się mszń żałobna Ww Kkóść 616 św. Krzy= 
ża, przy wielkim ółtarżu, na którą zapraszk BiĘ krewnych; 
prźyjaciół i atojomych. 2-—-1874— 


— 


paz 


GELEGRA MY 
sKURJBRA WARSZAWSKIEGO" 


Budapeszt i4go czórwca. (Tel. prs K. WA — 
Jutro oczekują odpowiedzi Tisży w Sejmie węgiet- 
skim na interpelacje Ugronai Pazmandyego w spta- 
wie franctiskiój, | 

Perlin 14-go czerwca. (Tel. pry Kur. w.) 
Szef gabinetu cywilnego oósarzą, rAdCA Wilimowski, 
otiżymał już żądaną dymisję z dniem 1-ym lipoa. 
Ustąpieńie jego nie ma żadńego charakteru polity- 
czńógó. Powód stanowi wyłącznie podeszły wiek 
i choroba oczu; wymagająca operacjia | 

Berlin 14:80 czerwca, (Tel. płyt. Rut. Wny.) = 
Proces prźeciwko 40 socjalistom berlińskim, oskar: 
żonym o pfzekróczenie ustawy ó stowarzyszeniach 
jnależónie do źwiążkó zakazanego, zakończył sią 
wozoraj uwolnieniem wsystkich oskarżonych 6d 

iñiy. 

1 Gniċdno 14-go czerwca. (Teh pryw. K LO 

Ka. proboszcż, Jakó b Spors 2 Nieżywięca w Zacho- 

dnich Prusiech, ma zostać mianowany kanonikiem 
pieznieńskim. 

Hruksella 14-g0 czerwca. (Tel, pr. Kur, Wj 
Przy wyborach częściowych do izby katolicy nie- 
tylkó utrzymali wszystkie swoje okręgi wyborcze, 
ale zyskali jeszcze nowe w Virton i Ostendzie. 
W Brukseli przyjdzie do, ściślejszego wyboru. Na- 


liberałów, rząd klórykalny będzie miał w izbie de- 
putowanych 30 głosów większości, & W senacie 18. 
Bruksella 1450 ©żótwca. (Tel, pr. R pja 
Stosunek głosów, oddanych w Brukselli przy wy- 
borach do parlamentu, przedstawia się tak: katolicy 
8,000, umiarkowani liberałowie 7,000, radykaliści 
3,000, socjaliści 800. zewsząd W obozie liberalnym 
dnosi się okrzyk zgroży wobec poniesionej klęski, 
Hiaga 14-go czorwem (Tél pryw. Kur. War.) — 
Król zamianował komisję, pod przewodnietwem mi- 
nistra wojny, która ma ułożyć plan obrony kraju. 
Hiłzym 14-g0 óżerwca: (Tel. pryw. Kur. War.) — 
Izba deputowanych udzieliła obywatelstwo włoskie 


Koszutowie inoa ee 


Choroba ora Fryderyka 


Herlin 14-g0 cnorwon (Tel. pryw. Kur. War.) 
Norddeutsche allgemeine Zeilung powiada: Dzisiej- 
szy biuletyn dowodzi, że potrzeba się liczyć że zbli- 
żającą się katastrofą. Pojawiły się znamiona bar- 
dzo groknój natury, Oddychanie utrudnione. Leka- 
rze sądzą, że choroba przeniosła się na płuca. Siły 
widocznie upadają. Chory przestaje iuteresować się 
tem, co się dzieje dokoła niego. 

Rerlin 14-g0 CLWM (Teh pryw. Kur. War.) — 
Nationalzeitung donosi: Zawóżwano telegraficznie 
wszystkich członków domu cesarskiego. Od dzisiej- 
szej nocy silną gorączka nie ustaje, dochodząc cza- 
sem 40%. Widocznie rozwija się zapałenie płuc, 

Berlin 14go czerwca. (Tel. pryw K. Wy — 
W ciągu popołudnia lekarze zauważyli lekkie pole- 
pszenie się u ceBaTZA, | ` 

Berlin 14-go czerwca, (Tel. pryw. kur. War;)— 
Puls u cesarza coraz szybszy i słabszy, 

Berlin 14go czerwca. (Tel. pr. Kur, Iar)— 
Stan obecny cesarza Fryderyka uważają już za 
agonję. 

terlin 14-g0 czerwca. (Tel pryw, Kur. W.) — 
Po południu, o godzinie 5-ej minut 15, stan groźny 
u cesarza trwał bez zmiany, Kaszel utrudniony: 
Lekarze pozostawiają bardzo mało nadziei. Po pola- 
dniu robiono nowe próby dostarczenia organizmowi 


żywności. Qesars popadał kilkakrotnie w 


KOŃ 


ai 


ółądek odmawia pizyjmowania pokar- 


ofńdlenia. 


mów. (4: półns) 


Berlin 14-g6 czerwca. (Tel. pryw. Kir. War.)= 


Dzisiaj w południe przybył do Priedrichskfott tiini- 
stet sprawiedliwości, dr. Friedberg. O godzinie 
trzy kwadrańse na drugą przybyli: ks. Bismatk, thi: 
nistót wojny i fusski ałłachć wojskowy, (4. półn.) 


Ferlin 14-go czerwca, godz: T wieczoreni (72/. 


pryw Ke W.) — Nastąpóa tródi zamieszkał w Frie- 
driehskron. Książę Bisinark ae 
cżófem pówrówiłi do Berlina. Minister Friedberg 
bawi dotąd w Friedriehskron. (4jpółn.) 


i minister wojny wie: 


Berlin 14-go czerwca. (7et. pryw. Kur. W.)— 


Teatra królewskie zostały dzisiaj zamknięte. (4/. 
półn.) 


Berlin 14-go czerwca (7. prym: Kur. Warsz.)e= 


Norda. alig. Zig. zamieszeza komunikat, w którym 
powiada: „Jakkolwiek bolesaą jest rzeczywistóść 
przecież stwierdzić potrzeba, iż katastrofy obawiać 
się należy każdej chwili. (4f: późn.) 


Poznań 14-go czerwea. (Tel. pryw. Ki W.)=— 


Z powodu grożnego „pogorszenia sią zdrowia cesa- 


rza, odsłonięcie pomnika zostało odłożone ha pó- 
Żniej. 


sŁiedeń 14-go czerwea. (Tel. pr Kur. War.) e 


Według wiarogodnych dohiesień z Berlina, u cesa- 
rzą Fryderyka rozwinęła się pneumonja, 


Londyn 14-go czerwca. (Tel pryw, Kur, W.)— 


Królowa i książę Walji otrzymali od Mackenziego 
telegramy bardzo niepokojące o zdrowiu cesafza 
Fryderyka. Ks. Walji gotów jest każdej chwili 
udać się do Berlina. Zawieszono wszystkie uroczy 
stości, towarzyszące wyścigom, .; 


Londyn 14-go czerwca. (Tel. pryw. K. War)== 


Poseł niemiecki, hr. Hatzfeld, miał długą konferea- 
cję z lordem Salisburym po otrzymaniu depeszy 
z Berlina o nagłóm pogorszeńiu się zdrowia cesurza 
Fryderyka, 


Przed jarmarkiem. 


Wczorajszy dzień niezem szezególnem nie zazna- 


czył się na placu jarmarku weinianego. 


Mamy na myśli ułńowy, które prawie wcale ni 
przychodziły do skatku; traktowano wiele, lecz r 


teczuą dacyzję na dniś odkładano. 


Producenci mocno 


rty swych żądani 
Oasis AA: AUAM 4 WOTE REZ Z 


edynie o wełnę cienką, ną 
trzebowanie zdaje się być Ane ia 
Jakkolwiek nie wszyscy kupcy już przybyli, je: 
duak zjechało się ich dosyć; wymienimy tu znacze 
niejszych, pomijając tyeh, których przybycie w swo- 
im czasie (SR śmy. 

Weżoraj więc przybyli: dyrektor fabryki barona 
Ungern-Sternberga z wyspy Dago, Pulwermache 
fabrykant ze Zgierza A. Œ. Borst; dyrektor fabryk 
Btieglitaa z Natwy; fabrykant Nitsche ż Opatówka; 
fabrykant Sackheim z Białegostoku; fabrykant Mar- 
guljes z Tomaszowa rawskiego i fabrykant Gordon 
u Białegostoku. 


Niebawóm przybędą: fabrykant Rephan z Kali 
oraż niektórzy fabrykanol 26 Zgierza i REREN 
rawskiego. 


Wczoraj wagi miejskie zważyły 1,855 p. 82 f. 

Ilość wełny zważonej weśdpej na wagach banko- 
wych nie jest jeszcze dokładnie wiadoma, wynosi 
wszakże przeszło 6,000 pudów. > 


Transporty wełny nadciągają obficie, 


Oto są partje przybyłe i i 
im partje. przybyłe w ciągu duia wożoraj* 


Tomasza Janówskiego ze Zdunowa 74 pudy, Wiktora Ja- 
nowskiego z Leksyna 50 pud., Jana Ka aT kiego z Siela 
146 pud., z Garwolewa i Janikowa 53 p., z Kamienicy, Za- 
chowa, Ghłomina, Góry, Koszyna, Wilanowie, Starożeb 
i Szeromina 329 pud. 24 funt., azimierza Czarkowskiego 
z Kroczewa 142 p., Hugona Kunkla z Szemek 43 pay at š 
Roberta Knnkla z Drobina 75 pud; 32 £, Gustawa Fogja 
z Majek 128 p. 29 £, Zygmunta mińskiego Zie 3 2 p. Ś2£ 
29 pud: 7 £, Antoniego Ozaplickiego y t Gustawa Sztolc- 
Ludwika Kinkla z Milewek 29 pud. 1 


: czkowskiego z Chromanowa 

ko pad. 18: piech NO da » Siecienia 151 pnd. 33 f, 
pad. 32 pad. 82'/ % Suchej 100 pud. 25 funtó w, 

z Kona oa iola z Turna 80 p. 26 f, Artiura Bielickiego 
Ignacego A Pd 21 funt. Bronisława Ordęgi z Trojanowa 
z Zosina. dad Rabina zo Śniadowa GPrRE 19 p. 34 f., 
RAS: Ostrowskiej z Miedzny 94 p. 1: £, Hipolita 


e p: iot, S aie Korzybskiej 
£ f. conais Podowskiego B Jarczewa 
z; Wiloay 69. p Las a Miostkowa 183 p. 31 fu. 

L wo JAR 
59. pud. Marji Go 19 f., Józefa Aiha z gonn 


1 ży | 
47 fant.: Psaturtina Dombrówskiego Z 


Karola Meisnera z Ułenża Górnego 106 n. 26 f, Suchera 


N 
] 
* 

4 


Rubina z Uścieńca 5 p., Ludwika Makomaskiego z Trem- 
baczewa 60 p, Juljana Stnrży Majewskiego z Konopnicy 
62 p. 29 f, Wincentego Łoskowskiego z Nowego-Miasta 
95 pud. 22 funt., Stanisława Brzezińskiego ze Strzeszkowie 
96.p.33 f, Feliksa Czaplickiego z Moszny 68 pud. 30 funt., 
z Żyżyna 46 p. 20f., Antoniego -Szlubowskiego z Mielcze- 
wa 161 p. 14 f, z Bidzin 71 p. 35 f... Aleksandra Orsettego 
ze Strojnej 61 p.:9 f.. Leona: Przanowskiego z Krasnego 
38 p. 8 f., z Jaszczows 81 p. 28 f.; Hilarego Szpanowskiego 
z Dwurca 36 p., Stanisława Wołk-Łaniewskiego z Łańcu- 
chowa 92 p.. hr. Jan arnowski z Adamowa 130 p. 28 f., 
hr. Tadeusza Zyberg-Pilatera,z Wojcieszk owa 207 p. 30?/ą f., 
hr. Łubieńskiego z Rejowca 171. p. 15 f£, Zygmunta Las- 
kiego z Sobolewa 26 p. 32 f., hr. Zyberg-Platera z Józefowa 
149 p: 5 fysz Przymiechówa 147 p. 8 f. Antoniego Towa- 
szewskiego ,z Radzimowice 31 p. 30 £., Stanisława Weslą 
z Kembła 98 p. 22f. ` 


— 


` "TELEGRAMY HANDLOWE, | > 


S (Sieis 


Berlin 14-go czerwca. (Tel. pryw. Kur. War.)— 
Dziś przystąpiono do czyńności znacznie spokoj- 
niej, a nawet w dosyć .mocnem usposobieniu i przy 
względnie żywym rucha, zamknięto obrady dążno- 


SURJEB WARSZAWSKI — Onia 15 © 


biński obyw. z Kutna, P. Narzymski ob. z Nowo-Mińska, M. 


| Makomaska ob. z Żytomierza. 


ścią dobrą. Wartości ru.sskie skorzystały z lepszej 


tendencji giełdy. 'Rubke w: tranzakcjach natych- 
miastówych podniosły się' 6 80 fen., w końcomie- 
sięcznych zaś o 75 fen. Weksle na Warszawę le- 
piej o TOf., a na Petersburg w obu terminach o 1 
m. 10f. Pożyczka wschodnia odzyskała 10 kop., 
listy zastawne 30 kop,- a listy likwidacyjne 20 k. 
Kursa pożyczek ' konsolidowanych, listów zasta- 
wnych russkich, kaponów eelnych, pożyczek pre- 
mjowych russkich II em. poprawiły się. Premjówki 
russkie I em. pozostały bez zmiany. 6*/, pożyczka 
russka (obniżyła się, kredytówki austrjackie pod- 
skoczyły o 1/,%/,.  Dysko'nto prywatne uległo zmia. 
nie. Ceny żyta w towarie gotowym utrzymały po- 
ziom wczorajszy, w towarze dostawowym zdrożały 
o50fen. - 183 dode, 
Berlin 14-00 6zerWcą (moltowani: urzędowa giełdy). 
Bil. ban rus, w tr. nat. 178.70 |Akcjed.ż.war.-wiell. —— 


Weksle na Warszawą 178,40 |Akcje kredytowa — 142.70 
Wek.naPeters. krótle. 178.— EAT y 20.365 
Wek.naPetersb. diag. 176.70 š „  dłag 20.305 
Bil. ban. rusk. na dost. 17825 yto wtow. gotow. 128.50 


Wschodnia poż. [I em. 54.40 ytoną wiosnę ~; 131.75 
Listy zast. serjid>aj | 54— SERW 

Kuyga z dnia 12-go czerwa: 177 90, 177 70, 17690, 175.60. 
177.50, 54.30, 53.70, 142.20, 128.50, 131.25, v vinione 


—— 10 


SPRAWOZDANIA Z TARGÓW. 


Zboże. (Targ na Pradze z dnia 14-go czerwca 1888 r.).— 
Targ dzisiejszy mało był ożywiony, przy usposobieniu spo- 
kojnem. Pszenica bez zmiany, wyborowa po 110—114 kop., 
średnia po 100—107:kop. Usposobienie dla żyta stałe, obroty 
nieznaczne, wyborowe żiarno nabywano po 63—64 kop., śre- 
dnie po 61—62 kòp., ordynaryjne bez popytu. Owies wybo- 
rowy poszukiwany, towaru jednakże takiego zupełnie nie- 
ma. Za średni płacono 64—68 kop., za lepszy po 70 kop., or- 
dynaryjny zaniedbany, żądano 54—58 kop. Kasza jaglana 
zniżkówo, obroty bardzo małe, sprzedano zaledwie 3 wagony 
po cenach 92—115 kop. stosownie. do jakości towaru. Groch 
60—80 kop. przy nader małym poókupie. 

Wełna—Poznań dnia 13-go czerwca. Wczoraj wieczorem 
pozostała zaledwie czwarta część dowiezionej wełny, skła- 
dała się ta pozostałość prawie tylko z gorszego gątnnku 
wełny, dzisiaj rano wyprzedano resztę, tak, że około:1500 
centnarów tylko pozostało na targu, i to wełny bardzo lichej, 
po części zaś 'z powodu wygórowanych ' cen stawianych ze 
strony producentów. Ilość niesprzedana znajduje się w po- 
siadaniu tutejszych komisjonerów i handlarzy z prowincji 
wełna ta przejdzie ta tutejsze składy, Podwyżka cen był, 
ta sama co wczoraj i południu. Tutejsi znaczniejsi handla- 
rze mało bardzo brali udziału w kupnie, przeważnie starali 
się oni pozbyć wełny, którą posiadali w swych składach. Jak 
się z pewnego źródła dowiadujemy, „sprzedali oni około 2500 
centnarów ze swych zapasów składowych. Płacono na jar- 
marku następujące ceny: piękna wełna dominialna 55 tala- 
rów aż do 59 tal. za centnar, średnia piękna wełna płaciła 
48—53 talarów, średnia 41—45' tal, « Wełna włościańska 37 

do 38 i pół tal. Wełna nieprana 15—18 talarów, Bardzo pię- 
knej wełny nie było prawie woale ina targu; z tego powodu 
ceny się wcale nie ustaliły. Zapasy tutejsze wynoszą 'włą- 
cznie ze staremi zapasami około 7000 centnarów, a niezadłn- 

o spodziewamy Się tu znacznych jeszcze dowozów, które już 

awniej zostały zakupione przez tntejszych znaczniejszych 

dandlarzy, Tendeńcja w końcu. jarmarku była bardzo spo- 
kojną, dla wełny dobrej przeważnie stałą mieliśmy ten- 
dencję. — Antwerpja. Od 3-go do 10-go czerwca odbywały 
się tranzakcje regularnie. endencja jest stała. Sprzedano 
w tymże czasie 99 bel z Buenos-Ayres, a 514 bel z Monte wi- 
deo. Razem 613 bel. Interes spekulacyjny bardzo ożywiony, 

Bawełna. Nowy Orlean 11-go czerwca. Zbiór bawełny 


pami we wszystkich okolicach zapowiada się pomyślnie. 


powodu suszy fermerzy mogli dokładnie wyplenić chwa- 
sty. Roślina bawełny jest w tym roku niska lecz zdrowa. . 


Lista przyjezdnych, 


Hotel Briihlowgki: S. Sielski ob. z Kielc, A. Radgowski 
ob, z Siedlec, W. Ściepurzyński ob, z Nowo-Mińska, S. Gra- 
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Hotel Europejski: Z. Podczaski ob. z Siedlec, A. Doro- 
żyński obyw. z Żytomierza, M. Lewensztejn kup.: z Berlina, 
H. Putkamer ob. z Wilna, W. Bachowiecki ob, z Siedlec, A. 
Kurłow rz, rad, st. z Petersburga, A. Kuhn rz. rad. st. z Pe- 
tersburga, C. Stanowiez doktor z Petersburga, Z.: Bushen 
wdowa rz. rad. st. z Petersburga, K, Rusanowski ob, z Lubli- 
na, G. Hoppenot obyw. z Lublina, J. Puzyna ob. z Grodna. E. 
Szydłowski obyw. z Garwolina, K, Wolmor ob. z Kowna, W. 
Wolmor ob. z Kowna, M. Szilder- Szuldner zapas. porucznik 
z.Makowa, A. Rżewski ob..z Piotrkowa. 

Hotel Francuski: S. Jachner inżen, z Kijowa, S. Barciń- 
ski kup. z Piotrkowa, J. Piasecki obyw. z Lublina, Siniagin 
sztubs-rotmistrz z m. Izmaił, I. Kołupajło dym. pułkownik 
z Rygi, M. Bastrujew pułkow. z Wilna, M. Zwaleń bona z Pe- 
tersburga. 

Hotel Krakowski: S. Białosnknia senator z Tnblińa, M. 
Jarzyński architekt. z Lublina, Z. von Szrutek de. Monte- 
zylwa pułkownikowa z Mławy, M. Bogucki adw. z Lublina, 
K.: Woroninowa żona urzęd. z zagranicy, Z. Okoniewski kup. 
z zagranicy, Z. Szyszkowska ob. z Martinowka, A. Grodziń- 
ska żona pułkow. z Żelechowa, P, Lipińska ób.ze Strzałkowa, 


'G.-Pietruszewski ob. z Jaworki: 


Hotel Lipski: Olga Luchyna ob. z Moskwy, ‘K. Makare- 
wiczowa ob. z Nowgorodu, J. Kalinin sztabs-kapit. z Nowo- 
góorgiewska, A, Rościszewski obywat. z Mławy, R. Kicman 
kup, z Łodzi, A. Tarvasow kup. z.Petersburga, P. Badynów 
ksz. z Tyflisu, L. Cywiński ob. z Iłży, M. Targoński obywat. 
z Włodawy. 

Hotel Niemiecki: F. Dąbrowski b. sędzia z Piotrkowa, 
A. Sznajder krawiec z Konina, J. Henge agronom z Prus, L. 
Henszel obyw, z Wrocławia, B. Karpentier ob. z Berlina, S. 
Konstantiner ob, z Binłegostoku, A. Dinensohn doktor z Su- 
wałk, L, Bornsztejn ob, z Tomaszewa, J.-Meudelburg obyw. 
z Tomaszewa, J. Zaks ob. z Rygi, O. Grawe ob. z Łodzi, J. 
Frejnd kup. z Wrociawia. 


Hotel Paryski: A. Chropusow burmistrz z Mławy, B, 
Gołęberski adwoknt z Lublina, A. Krzyżanowski ob. z Puł- 
tuska, W. Brodowski dym. podpułkow. z Lublina, J. Kuszel 
ob. ż Siedlec, M. Wasiljew'emeryt z Janowa, Z. Boruch kup. 
z Łodzi, J, Aronowski kup. z Wilna, M, feczenkina. żona 
jener.-majora z Nieżyna, F Czapiejewski obyw. z Łodzi, A. 
Brunk córka kup. z zagranicy, B. Kotlieki kap. z Częstócho- 
wy, E. Prace fabr. z Łodzi, J. Burdziński adwok. z Kiele, F. 
Wagner ob. z Kijowa, D. Sakowiez lekarz z Petersburga, H. 
Bęgsz kup. z Biaży, A. Czlenow kup. z Łodzi, ks. W. Drucki- 
Sokoliński urzęd. z Siedlec.  ., 

Hotel Polski: A. Dębicki ob. z Lublina, A. Baranowski 
ob. z Zamościa, J. Kusz ob. z Wilny, W. Kurowski inżenier 
z Siediec, J; Modliński obyw. z Jasieniec, D: Pawłowski obyw. 
z Lublina, B, Pawłowski obyw. z w. Mniszki, J.: Broniewski 
ob. zw. Nużewo, A. Szenwic żona kup. z Płocka, 

Hotel RP hr. S; Aleksandrowicz ob. z Konstanty- 
nowa, T, Stokowski ob, 2 Dąbrowy, A. Ciesielski obyw. z Ło- 
dzi, S. Higiersberger ob. z Gostynina, Z, Kościałkowska ob. 
z.Petersburga, Z. Domejkowa ob, z Petersburga, A. Sucho- 
dolski urzęd. komory z Źawichosta, hr. $, Jeżierski ob. z w. 
Sobeń, L. Wyganówski ob, z w. Umeń, S. Efros kup. z zagra- 
nicy; Z. Czapski ob, 4 w. Stolne, E. Markus obyw. z w, Kro- 
moiów, S. Kuczyński obyw. z w. Koroszczyn, W. Piątkow= 
ski adwok, z Łodzi, W. Chamski ob. 2 Siedlec, J, Tołkacz ob. 
z'Podola, H. Wąsowicz ob. z Kamieńcą- Podolskiego, A. Ku- 
likow jeuer.-majer 4 Nowogeorgiawska, M, Łebkowski obyw. 
z Cieehanowa, b. Klieki ob, z w. Windiki. 


"Hotel Saski: W. Bądzyński ob. z Sokołowa, L. Grochow- 


ski ob. 4 Łomży, A. Grabowski naczel. st. z Odesy, K. Wąso« 
wicz ob. z Radomia, A. Zakrzewski ob. z Janowa, M. Wwe- 
deński ases. koleg. z Petersburga, K. Szamot ob. z Radomia, 
T. Sokołowski ob. z Płocka, A. Wadeniuk lekarz z Astracha- 
nia, J. Ossowski ob, z Siedlec, F, Franusow kup. z Rygi, S. 
Kamieniecki ob. z Opoczna, G, Kobylski obyw. z Garwolina, 
J. Wolf ob. z Kozienic. , 


Hotel Słowiański: J. Dmochowski ksiądz z Winnicy, S. 
Byszewski ob. z w. Śligoszyn, S. Lasocki ob. zw. Ryki, P. 
Rożnowski właśc. restauracji z Pułtuska. J. Szrejbert obyw. 
z w. Krasnopol, 'E. Rozenberg kup, z Charkową, K. Dubelt 
podpułkow. z Pułtuska. 


Hotel Victoria: J. Mroczek dym.-major z Siedlec, A. 
Knorring żona inżen. z Nizniego-Nowgorodi, M. Motorina 
córką oficera z Petersburga, E. Wolf student z Petersburga, 
J-Pop fabr. z Rygi, J. Stachowski ob. z Mohilewa, Z. Neu- 
berger kup. z m. Wirtenberga, B., Bernsztejn kup. z Berlina, 
K. Puwermacher fabr. z Rygi, B. Popmeyer kup. z Bawacji, 
J: Ganzen z własn. fund. z Kopenhagi, F. Koren z własnych 
fand, z m. Pilzna, Es Niczą fabr. ż Opatówka, G. Nicze fabr. 
z Opatówka. 

Fotel Warszawsko-Wiedeński: E. Nowak obywatel 
z kiotrkowa, J. Zawadzki ob. z Lublina, J. Barysz owczarz 
z Wiednia, A. Jarcinowski ob, z Grodziska, S. Jasiński ob, 
z Piotrkowa, F. Wojciechowski ob. z w. Michałowa, H, Ke- 
jina wdowa leśnicz. z w. Łaznowo, E. Wożny rzeźnik z Ku- 
tua, L. Sznajder ob. z Ciechanowa. f 
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` nem, jako bezcelowe. 
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sj z kanałem, tak od sz. pana, jak i od innych wła ścicieli 
omów, w tem położeniu będących, nie móże być wymagale 


— „Noc”.—Poledwieą zowie się mięso z wołu, leżące pod 
wyrostkami kościstemi kręgu, począwszy od trzeciego żebra 
aż kn lędźwi. Pod polędwicą znajdują się nerki i tłuszcś 
nerkowy. 

— Panu £=-Korzystać nie możemy: 

— Panu H. J.i N. 6+-7-6,— Jaki cel dobroczynny? Ze- 
chce sz. pan porozumieć się z nąmi listownie lub osobiście. 

an eamin RA AA nA A LA MAPA 
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Letni Salon gastronomiczny przy Handlu Wini | 


Delikatesów oraz Cygar Hawańskich 


Ant. STEPKOWSKIEGO, 


otwarty od godz. 11 rano. (Telefonu nr 130.—(521). 
Bheemsen > PTU I 02) 0114 AR ea D AA RY z zoE 


KĄPIELE DIANĄ 


"Wózki dziecinne „oraz. Kołderki, 
Materacyki, 


sprzedaje o 25°% tańiej z powodu dużego zapasu i 
braku miejsca na składzie. — Hirólewska 39. 
(1766) L. APFELB A UM. 


"— FF ẹęgiel kamienny i drzewo opałowe 
sprzedaje po cenach najniższych dom handlowy 
J. La Ehrlich. Rymarska 8. Telefon 47. (9) 


"akad jazdy na kolejach delazogch 
od dnia 13-go b. m. 
POCIĄGI oeit | Przychod z 


godziny i minuty 
Warszawsko-Wied ńska. 
Pospieszny 3 klasy” . ; 


EZ 2 P 6, — rano 10/20 wiecz. 
Osobowy 3 klasy „.. .. e e`. |10;45rano 5 
Osobowo-miejsc, 3 kl. do Piotrkowa| 5/20po poł.11| 5rano 


(Powyższe pociągi łączą się; 


z koleją łódzką.) 

Kurjerski 2 kżasy < s $ , « « oso 9/20 wiecz. | 6,10 rano 

Warszawsko-Bydgoska. | 
Kurjerski 2 klasy . . . . . «e +} 3115 po poł.) 2/20 po poł. 
Osobowy 3 klasy . s.. « « « «| 7 rano | 9:40 wiecz: 
Osobowo-miejsc. 3 kl, do Kutna „| 6,80 wiecz, | 8,35rano 
Warszawsko-Terespolska. | | 
Osobowy 3 klasy ©. . . . . . . .| 815rano | 7/48 wiecz. 
Pocztowy 8 klasy . „:. . . . „'.| 8/45popoł.| 1/49 po poł. 
Towarowo-osobowy 3 klasy . . . [10 — wiecz.| 8 18rano 
Osobowo-towar.-miejse. do Mrozów| 5,30 po poł.! 928 rano 


Warszawsko-Petersburska. | | 
ocztowy 3'klasy' , L T . ,.. . 1013rano | 7| 3 wiecz. 
sobowy 3 klasy , . , , . . . .|ll23wiecz.| 6| Srano 
Miejscowy do Białegostoku . „ .| 5| 8po poł.| 9, 3rano 
Nadwiślańska do Kowla. | 
OPNI EN ała Ta 2 8/— wiecz. | 8| brano 
Miejscowy do Iwangrodu . . . .|-645rano |11| Swiecz. 
(Powyższe pociągi łączą się 
z koleją dąbrowską.) ś 
Pocztowy . . . « « . . . . . . .| 3/80po poł.| 2 15po poł. 
Nadwiślańska do Mławy. | | | 
Pocztowy... a eis WOBIEDONI 6/55 wiecz. |1118 rano 
OgoDOWY:-, eye gipo Gab 9—rano | 822 wiecz. 


Osob.-miejsc. do N owogeorgiewska 


4,15 po poł, 9,21 rano 
Obwodowa z kolei Wie 


| 
2.57 po poł. 


OSPY wE5 00% ze00 7d GANI EE f 
OSOBOWY a R N E A A E . „| 2/50 po polj 855 wiecz. 
Obwodowa zkolei Terespolsk. | : | 

Osobowy . LESS. . . . « „ o „| 2/14 po pol] 754 rano 
Osobowy 3 mi inea 757409 578 (12 wiecz. 3.30 po poł 


Pociągi spacerowe. 


Na kolei warszawsko-wiedeńskiej: w niedziele i świę- | 
ta do Skierniewic i stacyj pośrednich pociągi, wychodzące , 


z Warszawy 0 godzinie 6-ej, 7-ej minut5 i 9-ej min. 30 ra- 


no, oraz o 3-ej min. 15 po południu, z powrotem bezpłatnym ` 


pociągiem, przychodzącym do Warszawy o godz, 11-ej m. 5 
wieczorem. — Oprócz tego przezcały czas trwanią sezonu 
kąpielowego w Ciechocinku można w każdą sobotę i wigilje 
świąt uroczystych nabywać bilety spacerowe do Ciechocinka 


z warunkiem powrotu do Warszawy nie później, jak w 3 dni. `“ 
Na kolei warszawsko-terespolskiej: w każdą niedzie- * 
lę i święto pociąg do Mrozów wychodzi z Warszawy o godz. < 


9-ej min. 3V rano, przychodzi zaś o godz. 9-ej min, 59 wie- 
czorem. 


i | Statki paro we odchodzą: 


Pospieszne do Płocka i Włocławka codziennie o godz. 


6-ej zrana, 
Sre ne do Płocka codziennie o godz. 9-ej zrana. 
Kurjerskie do Płocka codzienuie o godz, 2-ej peszepdcie, 
Z Nowo-Aleksandrji do Sandomierza w poniedziałki, śro- 
dy i piątki o godz. 5'/; zrana. 577 


— Statki paro 


6/45 wiecz. . 


